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Zadania i cele słuzby weterynaryjnej .w Polsce w chwili obecnej*)
IV Zjazd Delegatórv Zrzeszenta Lekarzy stwolvymi organami weterynarii jest bardzo

Weterynaryjnych jest miejscem aby przynaj- pczytywnym i budującym czynnikiem. Do
mniej krótko onrówić zaciania służby wetery- właścirrego ułozenia te; współpracy przywią-
naryjnej w tym 5-]eciu i ocenić pTace zrze- zujeniy szczególnie duże znaczenie wobec bar-
szenia. dzo dużvch zadań, iakie stoją przed narni.

Zrzeszenie Lekarzy Weterynaryjnych
mimo że jest organizacją młodą bo przed
czterema iaty restytuowaną, ma już poważne
osiągnięcia. Dzieki społecznemu, zespołowemu
wysiłkowi zorganizowano systematyczne pod-
noszenie kwalifikacji i wiedzy fachowei i
wprowadzono środki mające na celu podnie-
sienie etyki zawodowej. W wielu wojewódz-
twach zdołano stworzyć dobre warunki wy-
noczynku dla. członków Zt-zeszenia i ich ro-
dzin w ośrcdkach letniskowych i rozioczyć
opiekę nad rvdowami r dziećmi po zmarłych
lekarzach rveterynaryjnych. Na podkreślenie
zasługuje też dorobek Zrzeszenia Lekarzy We-
terynaryjnych w dziedzinie pracy wychowaw-
czo-organizacyjnej, któr,a umacnia tę organi-
zację, wzmacnia jej prestiż i autorytet w
opinii społecznej i eliminuje szkodliwe waśnie
i pieniactwo.

Oceniamy że dobrze, w sposób twórczy roz-
wija się współpraca Zrzeszenia Lekarzy We-
terynaryjnych z Sekcją Weterynaryjną Sto-
warzyszenia Naukowo-Technicznego Inżynie-
t,ów i Techników Rolnictwa i Polskim Towa-
rzystwem Nauk Weterynaryjnych, co przy-
czynia się do podnoszenia znaczenia za\^/odu
]ekarza weterynaryjnego w naszym kraju.

Uważamy również, że należyta współpraca
Zarządu Głównego i Zatządów Oddziałów
Zrzeszenia Lekatzy Weterynaryjnych z pań-

zjeżdzle Dele'atów .Iakie tu widzimy kierunki działania i na
, czym chcielibyśmy koncentrować przede

Wasz IV Ziazd odbywa się w okresie, kiedy
trr.vają końcowe prace nad przygotowaniem
nowego planu 5-letniego a w tym planie sta-
w-iamy sobie śmiałe zadania, bo w zakresie
rozwoju_ produkcji zrvierzęcej chcemy:

a) podnieść stan pogłowia bydła z B 353 000
do 10 500 000 sztuk, podnosząc jednocześnie
średnią mleczność krów, z około 2 000 do oko-
ło 2 300 litrórv rocznie oC 1 krowy.

b) podnieśó stan pogło,wia trzody chlewnej
z 11 000 000 do 15 000 000 sztuk, zakładając
jednocześrrie znaczne przyśpieszenie rotacji,

c) podnieśó stan pogłowia owiec z 3 800 000
sztuk do 4 100 000 sztuk.

Zdajerny scbie sprawę z tego, że wykonanie
tych zadan ,iest uwarunkowane w dużej mie-
rze aktywnością, inicjatywą i dobrą organiza-
cią służby weterynaryjnej oraz odpowiednio
właściwą współpracą ze słuzbą rolną i zootech-
niczną. W miare postępu w rolnictwie, wpro-
wadzania coraz szerzej współczesnych metod
produkcji rolnej i od.powiedn.o dostosowanych
form crganizacyjnych wzrastać będzie zrLa-
czenie lekarzy weterynaryjlrych. Właśnie w
okresie następnej 5-Iatki chcemy nie tylko
zwtększyć produkcjq ro]ną, ale również bar-
dziej ją unowocześnić i dlatego też zadania
dla służby weterynaxyjnej w następnej 5-Iat-
ce są odpowlednio duze. Oczywiście zadania
te są trudne, ale sądzimy, że są zaplanov/ane
rea]nie,

ł) Przemówienie wygłoszone na Iv
ztzeszerLia L. W. w dniu 15,I.1961 r.
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wszystkim prace słuzby weterynaryjnej? Otóż
w zakresie hodowli bydła dla zwiększenia je-
go pogłowia i produkc;ljności chcemy:

1) konsekwentnie prowadzić walkę z grużIi.
cą bydła, rozszerzając akcję zwalczanta gtuź-
licy w latach 1961-1965 na dalsze wojewódz-
twa. W tym celu konieczne będzie zorganizo-
wanie w tym okresie nowych ekip do zwal-
czania grużIicy,

2) prowadzić bardziei energiczną, niż dotąd,
walkę z jałowością bydła, ponieważ w Polsce
ogólny procent jałowości wynosi około 200lo
pogłowia krów. Zmniejszenie procentu jało-
vlości u krów będzie miało duży wpływ na
zwiększenie pogłowia zwierząt i ich produk-
cyjność,

3) prowadzić stałą walkę (szczegóInie w gos-
podarce wielkostadnej) z chorobami cieląt.

4) zwalczać systematycznie, współpraclrjąc
przy tym ze służbą melioracy;'ną i zootechnicz-
ną, choroby pasożytnicze, a zwŁaszcza motyli-
cę i robaczycę płuc, które powodują poważne
straty w gospodarce narodowej (upadki,
zmniejszenie ilości mięsa, mleka, wełny).

W zakresie hodowli trzody chlewnej, mimo
znacznego zmniejszenia pomoru świń (z 3 700
ognisk w 1958 roku do 532 w 1960 roku) ró-
życy ślviń (zachorowanie zmnie jszyło się z
I,810lłl pogłowia świri w 1954 roku do 0,760/rł
w 1960 roku), musimy dążyć do dalszego li-
kwidowania chorób świń. W tym celu zamie^
i"zamy:

1) prowadzlć akcje masowe, dążąc do prze-
szczepiania corocznie całego pogłowia świń
przeciwko r6życy oraz szeroko stosować szcze-
pienia szczepi.onką CV na terenach stacjonar-
nego występowania ponroru świń.

2) przystąpić do energicznej walki z innymi
schorzeniami świń a zwłaszcza z choroba_mi
przychówka, które obecnie połvodują jeszcze
dość duży procent upadków,

3) uświadomić hodowców o konieczności
gotowania mleka, służąceg,l za karmę dla
śvriń, ponievraż głównie tą drogą szerzy się
gruźlica Lrzady chlervnej.

W zakresie hodowli drobiu potrzebny jest
szczególny wysiłek i bardziej rozwinięta dzia-
łalność. W tym celu zamierzamy w okresie
1961-i965 dążyć do corocznego przeszczepia-
nia całego pogłowia drobiu grzebiącego prze-
ciw rzekomemu pomorowi drobiu, poniewaz
rra tej zara
nie postępu
duż czc, i
eksport drobiu za granicę. C) tym, że przesz-
czepienie całego pogłowia drobiu jest mozli-
łve, świadczv zaszczepienie w 1960 roku np.
w pow, Tcze."v i Nysa ponad 900/o drobiu grze-
biącego, Powaznym ułatwieniem dla służby
weterynaryjnej będzie wprowadzenie liofiiizo-
vłanei szczeplonki doustne j przeciwl<o rzeko-
memu pomorowi drobiu.
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Następnym odcinkiem działalności służby
weterynaryjnej jest badanie mięsa i produk-
tów pochodzenia zwierzęcego. Dla pełnego
zabezpieczenia zdrowia ludzi i niedopuszcze-
nia do zarażenia włośniami, które niestety
zdarza się jeszcze tu i ówdzie, nalezy:

1) unowocześnić przepisy o badaniu mięsa
i innych środków pochodzenia zwierzęcego,

2) wprowadzić powszechność badania mięsa
przy ubojach domowych i twardo domagać
się ich pfzestrzegania,

3) obsadzić 1 pracownika weterynaryjnego
na 2 gromady dla badania mięsa z ubojów do-
mowych.

Nie mniej ważtrym zadaniem stojącym plzed
słuzbą weterynary jną jest zorganizorł,anie
właściwego nadzoru sanitarno-1veterynar5zjne-
go nad wszystkimi fazami produkcji i obrotu
środków spożywczych pochodzenia zwierzęce-
go. SzczegóInie ważne jest to zadanie w za-
kresie artykułów, które są przeznaczone na
eksport.

Duży nacisk w tej 5-latce musimy położyć
na wzrost kultury hodowlanej i podniesienie
poziornu wiedzy w hodowli zwierząt. Stąd na-
Ieży coraz szerzej rozwijać instruktaż i popu-
laryzację wiedzy fachowej.

W gospodarstwach uspołecznionych powin-
niśmy nasilić prace profilaktyczne i podjąć
starania w zakresie przeszkolenia brygadie-
row i innych robotników zatrudnionych w
produkcji zwierzęcej. Waga gospodarstw
uspołecznionych w tej 5-1atce szczegóinie
wzr-ośnie ze względu na zamierzone duże in-
westycje w FGR-acIl, związane z unowocześ-
nicniem gospodarki, z pogłe,bieniem spec jali-
zacji oraz z wprowadzeniem w sposób bar-
dziej szeroki i bardziej konkretny nowych bar-
dziej wyciajnych metod produkc ji. Z tych
względów nasz wysiłek w tym okresie w od-
niesieniu do PGR-ów musi być odpowiednio
duzy, bowiem wybuch chorób zakaźnych jesi
Łarn szczegóInie niebezpieczny. Gospodarstwa
państwowe w tym 5-leciu powinny się stać
przykładem nowoczesnego sposobu gospodaro-
wania. Fowinniśmy tam stworzyć wielkie spe-
cjaiistyczne tereny zwierząt gospodarskich.
Udział lekarzy weterynaryjnych w zbudowa-
niu dużych, zdrowych i wysokowydajnych
stad bydła, trzody chiewnej, owiec i drobiu -jest konieczny. Widzimy potrzebę aby lekarze
w coTaz większym stopniu angazowali się do
wyznaczania nowych rozwiązań \^7 hodowli
zwierząt, budownictwa inwentarskiego itd.

Przy ponrocy jakich środków materialnych
chcemy realizować te zamierzone zadania?
Otóż konieczna jest dalsza rozbudowa sieci
Państwowych Zakładóul Leczniczych dla
Zwierząt craz Wojewódzkich Zakładow Higie-
ny Weterynaryjnej, które muszą zapewnić po-
moc terenowej słuzbie wetelynaryjnej.

Zgodnie z uchwałą IV Plenum KC PZPR_
chcemy rozbudować sieć Państwowych ZakŁa-



Nr? MEDYCYNA WETERYNARYJNA Rok XV1I

dórv Leczniczych dla Zwierząt z l ?00 w 1960
roku do 3 000 w 1965 roku, pl,zy czym część
tych ZakŁadów będzie budowana przy tzw.
agronomówkach III typu, vl których będzie
mieściło się nie tylko mieszi<anie clla lekarza
weterynaryjnego, a]e również jego zakład
pracy.

Chcemy również zorganizować w 1atach
i961-1965 Wojewódzki Zakład Higieny We-
terynaryjnej w województvlach, które dotych-
czas ich nie posiadają, a mianowicie: kieleckie,
rzeszowskie i olsztyńskie oTaz uruchomic
niezbędne pracownie w Zakładach już
istnie jących.

Jednocześnie chcemy także iepiej wyposażyć
Zakłady Lecznicze dla Zwierząt w sprzęt,
środki komunikacyjne i środki lecznicze.

Równolegle z bazą materialną techniczną
musi się rozwijac kadra służby weterynaryjnej.
W okresie powojennym kadra lekarzy wete-
rynaryjnych wzrosła już przeszLo 3-krotnie.
Obecnie w pionie Ministerstwa Rolnictwa
zatrudnionych jest:

3 3BB lekarzy weterynaryjnych,
1 41B techników weterynaryjnych,
I227 sanitariuszy weterynaryjnych oraz

824 ogiądaczy i trychinoskopistów.
Przeważająca ilość obecnej kadry weteryna-

ryjnej to wychowankowie szkół Polski Ludo-
wej. Aby zrealizowaó Łe zamierzenia, o których
mórvię, ),iczymy na dopływ no\\,ej kadry do
służby weterynaryjnej, którą musimy się za-
opiekować i pomóc jej w podejmowaniu
obowiązków.

Partia i Rząd, doceniając wagę pracy służby
weterynaryjnej stara się w miarę możności
stwarzac jej jak najlepsze warunki placy
i bytu. Duze sumy Państwo przeznacza na
rozwój pIacówek naukowo-badawczych, na
rozbudowę przemysłu bioweterynaryjnego, na
budoił,ę Państwowych Zakładow Leczniczych
dla Zyvierząt, Wojewódzkich Zakładow Higieny
Weterynarvjnej, 1aboratoriów mięsoznawczydn,
na umożiiwienie kontaktów z zagtanicz,ną
służbą weterynary jną oraz na zakup środków
lokomocji (obecnie słuzba weterynaryjna dys-

ponuje 720 samochodami osobowymi oraz 82
cięzarowymi). W trosce o poprawienie warun-
ków bytowych służby weterynaryinej w stycz-
niu 1959 roku wprowadzona została nowa siat-
ka płac, dzięki której średnia krajowa lekarzy
weterynaryjnvch zatrudnionych w Państwo-
wych ZakŁadacll Weterynaryjnych wynosi
obecnie 3.187 zł a w samych Zakładach Leczni-
czych - 3.580 zł miesięcznie. W sumie ist-
nieją dziś warunki, pozwalające nie tylko na
pełne wykonanie zabiegów Ieczntczych i pro-
Iilaktycznych, lecz równiez na stały kontakt
pracowników służby weterynaryjnej z produ-
centem. Kontakt ten pozwala na wychowanie
rolnika oraz uświadomienie go o warunkach
zywienia, utrzymania i pielęgnacji, jakie po-
wirrien zapewnic zwierzętom, co w znacznyrn
stopniu por,vinno się przyczynić do spadku
zachorowań.

Rząd i kierownictwo Minjsierstwa Rolnic-
twa wysoko ocenia.ją pracę służby weteryna-
ryjnej. Słuzba rveterynaryjna na przestrzeni
ubiegłych ]at ma na swym koncie wiele bez-
spornych osiągnięc, potrafi pracować ofiarnie
i jak trzeba, z pełnyrn poświęceniem. Przykła-
dem ofiarności i solidnej pracy służby wete-
rynaryjnej jest opanou,anie pryszczycy w la-
tach 1959/1960, która wybuchła na terenie
województw wschodnich. Takim przykładem
jest również walka z pomoTem świń, gdzie
z 3700 ognisk w 1958 roku zmniejszono ilość
zachorowań do 530 w 1960 roku.

Myślę, że właśnie dotychczasowe osiągniecia
służby weterynaryjnej, ktore budzą należyty
szacunek opinii spcłecznej, upoważniają do
twierdzenia, że te duże zadania, które stawia-
my przed weterynarią w nowej 5-Iatce, zosta-
ną również ofiarnie, jak dotąd, i z należytą
starannością r,vykonane. Wielką pomocą w wy-
konaniu tych zadań będzie twórcza współpraca
Zrzeszenia Lekarzy Weterynaryjnych z państ-
wowymi organarni słuzby weterynaryjnej.
W ramach tej współpracy musimy położyć na-
cisk na podnoszenie poziomu fachowego, popra-
wę warunków życia oraz usprawnienie i dos-
konalenie organizacji pracy.

PAToLoGlA l TERAPIA
WIKTOR STEFANIA,K

Rentgenodiagnostyka schorzeń kręgosłupa małych zwierząl
z ł<liniki chilurgicznej wydżiału wet. SGGIvv w "lvarszawie

Kierownik: prof. dI JóZEF KuLCzyCKI

Znaczna częśó schorzeń kręgosłupa małych
zwl,erąt rnoże być rozpoznana tylko na pod-
stawie obrazów rentgenowskich. Składa się
na to szereg przyczyn. Kolumna kręgowa jest
trudno dostępna do badania przez powłoki,
zwłlaszcza w swej brzusznej ,częŚci gdzie jest

obfitsze umięśł-rienie tułowia, Z:miany kostne
powodujące często dość wybitne zabutzenia
ruchu lub wrążerria bóIowe są niejednokrotnie
niewielkie co Co rozległości i dlatego trudne
do stwierdzenia przez omacywanie, nawet
w przypadku gdy umiejscowienie ich pozwala
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